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i ^ S ło ń c e  i s a ty ra  
w  PaKiu Jo w ia ls k im “

Pralegent dyr. Zclnrorowicz.7 - JU t ¿1*5.

łeficy i lupy. Wstrzymanie akcji wojennej w rejonie Suwałk.

* IffiHfbl m  StnU BIL^
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N a p ó łn o c o -w sc h ó d  od G ro d n a  

Oddziały n a s z e  bez k o n ta k tu  z 
n iep rzy jac ie lem  d o t a r ł y  do l in j i  
rzeki (Iły. P o śo ig  ro zb ity ch  W. 
W alkaoh pod L id ą  d y w iz ji s o w ie c 
k ich  w . dalszym  c i ą g u ,  ro z w ija  s ię  
pom yślnie. D n ia  30 W rześn ia  ^ r u p a  
pu łkow nika  D ęb a-fiie rn ack io g o  d o -  
D h o d z i ła  d o  N o w o g r o d k a .  
łd o b y cz  d ru g ie j a rm ji » o k re s u  w a lk  
•d i 0  do 80 w rz e śn ia  w z ro s ła  do

cyfry 25,000  Jeńców  1 100
d z i a ł ,  Poó Baranowiczami od
działy poznańskie wzięły 1000 jeń-

Na połndnlS od Prypeci sytua- 
cja bas w ^ j r a j c h  sm iu . ,.

W rejon ie  S im a łk  iS e jn  
za  obopólnym  p orozu m ie
niom w strzy m a n ie  w sz e lk ie j  

• ulicj?. • •• ‘ • ...*
laczelne Dowództwo — Mab generalny.
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W ynurzenie M in istra  sp r« w  zagranicznych*

(Od własnego koresp.).
?.:3ifa»v»cs

■onierenejfl *  przedstawicielami prasy. 
Minister poruszył sprawę rokowań w 
Ryęlze, sporu polsko-litewskiego, małej 
ftntenty, stosunku rządu polskiego do 
fen. Wrangla i formacji rosyjskich w 
*rmji polskie}.^

v Sprawa rokowań pokojowych.
Do 28 wrselnia sprawa rokowań 

Pokojowych w Rydze przedstawiała się 
*'jpełnie pomyślnie. W dniu tym^iódnak 
delegacją sowiecka wystąpiła s  zupełnie 
•Pnecznym l s  dołychcosow ym  swoim  
*tanowiakieTrt warunkami.

Jokr wobeć‘ 4Łgb 'będzie dalszy  
Sląg rokowań trudno przesądzać.

Minister nie przypuszcza jednak, 
•b y  to były ostatnie waruhki delegacji 
.»owiec^iej, w przeciwnym razie s p r a *  
^ a  pokoju , n a r a ż o n ą  b y ła b y  n a  
P o w a ż n y  s z w a n k ,  bp-cialną uwa- 

zwrócił Minister na punkt, dotyczą
cy Galicji Wschodniej V ośw iadczył,-'fe  
■prawa fiajicji Wsshodniej^ w iadnym  
^ypadku nie może wej#ć na porządek 
dzienny obrad w Rydze.

Delegacja polska ńie otrzymała w 
**!ątku ę nowym stanowiskiem delegat 
ł il rosyjskiei iadnych specjalnych i«- 
•trukcji, rząd zaś prześle do Rygi tylko 
♦ceną sytu icji obecnej-. Stwierdzić na- 
Jeiy, ie  dii^gsipją polska, kieruje się I 
łi«ro.waóH tę.>ędzie instrukcji.,n . , .

loneigtt jej przed wyjazdem do Młrtska, 
r>owT5m w tp u n k i p o lsk ie  nia s ą  
z a le ż n e  oii sy tu a c ji na fr e n c ie .

Stosunek do Wrangla I lormadi 
ros^rdi.

R z ą d  p o la k i  —  oświadczy! min. 
Sapieha — ani z  g e n .  W r a n f îf e m ,  
a n i  z  n ik im  in n y m  n i e  j e e t z w c lą -  
z a r iy  w  t e n  s p o s ó b ,  a b y < to  m ia<  
ł e  e p ó ź n i ć  o  S  m in u t  z a w a r c i e  
p o k o j e .  łłnesi>*sto #?•-

•V '- î k u î î î ;  i!!ï?iâ«4te*
Sprawa spora polsko - litewskiego.

-  ■ " "— —
Minister potwierdza fskt, że poseł 

engielskijtw rócjł ąię do niego z zapyta
niem co ,do zamierzonego wkroczenią 
wo sk polskich do Wilna. Na pytani« 
to  min. Sapieha odpowiedział, i e  w 
ctar|li obecnej i w sytucji, jak on a  s!q 
dzisjaj przedstawia w o j s k a  p e l s k i e  
n i e  m s j ą  z a m i a r u  w k r a o k a ć d o .  
W iln a .

Min. oświadczył, że rząd nie chcą  
wojny z Lżtwą 4  iest_  przekoneny, ta  
załatwienie zatargu polsko*lltewskiego 
nastąpi na drodze pokojowej.

' -  * Mâia enteiüà; -
' spraw a małe) ententy' fdanłem  

ministra nie nadaje* sią Tferaz do szer
szego om ówienie. Jednakie rzą d śled z i  
bacznie wypadki, w swiąsku a tą spra
w ą zacnodsące.r ń « -• ' •
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Jeszae o boiszeiDickich : 
waronkach rozejmu.

(Od własnego koresp.). 
WARSZAWA, 1 października. -We-

sowieckiej Ukrainy i Blałejrust jest  
faktem dokonanym.

Dalej warunki rosyjskie domagają 
się  linjł gra.łii jnejj lttóra rospuctyna się  
od Grodna, idzie w prostej linji do 
Brześcia Litewskiego, pozostawiając go  
po stronie polskiej. Dalej idzie na 
lew o wzdłut Bugu przes Brody do 
Zbrucza, odcinając od Polski Włodzi
miera Wołyński i kam ieniec Podolski.

To ostatnie uchylenie linji ku za
chodowi uważane jest przez delegacją  
polską za nie do przyjęcia.

^  ’P ism a dodają, ta  delegacja polska  
saproponowała jako linją demarkocyjną 

linją frontu obecnego.

Odpoujiedź polska na bol
szewickie warunki rozejmn.

(Od tełasnego koresp.).
WARSZAWA 1 paMziernika. Z Ry- 

donoszą pod datą 80  września po poł. 
rzewodniczący delegftnji polskiej otnty- 

muł od przewodniaząpego: dslegaoji ro-
Pi

syjakicj Joffógo nowa notą. Joffe stwier
dza w niej, że dotychczas nie etrzym»ł 
odpowiedzi na swojo ostatnie propozycje 
złożone na: posiedzeniu Komisji głównej. 
Daje mu to asumpt do oskąrżenta dele
gacji polskiej o wywoływanie 'niepotr;-,"l>- 
nąj zwłoki. .

Odpowiedź przewodniczącefe delo- 
gat^i polskiej g ło si/ iż nowś warunki 
rządu sowietów, pozostagą w spraeczuof 
4of

Ituinitutu' Wykona Wczógb 
boc tęgo niezbędnem jest rozwafconia 
nowych propozycji poczeiń przewodni
czący delegacji polskiej wyzna osy nowy 
termin posiedzenio.

Rada Obrong Państwa ©obec 
warunków rozejmu.

(Od własnego koresp.).
(2-ga godz. w nocy,)

WARSZAWA, X  października. D elf 
odbyło się posiedzenie Rady Obrany 
Państwa, na którem * omawiano sprawą 
rokowań w Rydze i sporu polsko-litew
skiego. Uchwalono wobec ; trudnej ko
munikacji a Ry^ą —? wydelegować tam 
jednego a członków Rody Ministrów, 
któryby, kierował pracami delegacji. 
Podobno na stanowisko to  desygnó'A>«- 
no wiceprezydenta Daszyńskiego, 
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Oapad niemedu) na konsula i Sprawa octirany lokatarów I  Kon sji 
polskieflo.w.Buloiniu. . ‘ . o

WARSZAWA 1 p&id^i<frnika. Ko- 
miąja prawnicza poiTprzewodnictwom p. 
Marks w obecności ministra sprawiedli
wości Nowodworskiego, p. Kinala, Aft a la
skiego i adw. Kijmiskiego, Kurzyny, o- 
raz prezydenta Drzewieckiego l*n ic7oi- 
nika Jabłońskiego odbyła pćfsfędżcnw w 
sprawie ustawy o ochronie lokatoróly-.

Po sprawozdaniu referonta p.p fz ą -  
dzielskiego wywiązała sio dyskusja, w 
której przemawiali nrezyd«nt Drzewiec
ki, min. Nowodworski i inni. “ -^otWa 
wybrano podkomisj'), złożoną z pojtftw 
Onsędzielskiego, Pużaka, ^uligowskiege, 
Majewskiego, Wojdans i-; ks. Kaczyń
skiego:’ 2 s

Komisja ta ma prawo pwybranla 
rzeczoznawców i przedstawicieli rządu 1 
.do piątku 8-X ma przyjść prsed pełną 
-komisją a propozycjami sscsegółowycb

(1Od tełasnego kórtrnp.).
BYTOM l  października. Dziś e 

północy napadli N iem cy ha. dworcu k o 
lejowym  w Bytomiu na polskiego gene
ralnego konsula w-, Opolu p. Kąslckiegb 
i  dotkliwie go poranili. P . Kęsicki bro
n iąc sią użył broni palnej i ranił jedne-

5o z napastników, za to policja niemieo- 
a aresztowała go i osadziła w w ięzie
niu, skąd go dopiero na rozkaz władz 

koalicyjnych wypuszczono.

:ss;

Pożyczka dla Polski nie 
doszła do skntku.

(Od własnego łtoreęp.).
WARSZAWA i' października. Ke- 

resbohdeńt j.Pracy* dowiaduj« eię ze 
żróaeł miarodajnych, że rokowani 
wadzone w Paryżu przes pana 
sldego w sprawie sawareła' poi; 
wysokości mlljarda franków roa

_ «'J? fc, r „ i  i;*  ? - ..źródeł miarodajnych, że' rokownnia pro-
Qrâb- 

^czki w 
jlły sią

ostatecznie wobeo drakońskich waroa- 
ków stawianych przes flaansjerą fran
cuska. .sta*. : Ki, J a o u s j iw

: : • • - i .
vSMiîi !ui

zmian projektu rządowego.
ii Ł ” ' , J  i  l

-Sivjnusîii b».«}
iÇ û y iS  * !

r»,,-

■ S A



.1
2

A uii {jy j?  tl) g s t .kA M 269,

ffsa

Na m iejsce  u s tę p u ją c e g o  * po
w odu  choroby p rezy d e n ta  R epubli
ki F ra n c u s k ie j— D eseh an e la , w y b ra -  
ny zosta ł przez Z grom adzen ie  Na
rodow e w  W ersa lu  do ty ch czaso w y  
p rezes  Rady M inistrów  i m in is te r  
sp ra w  z a g ra n ic z n y c h  — p.t Alektean- 
d e r  M illerand. Wyboru .dokonano  
p rz y tła c z a ją c ą  w ięk szo śc ią  g łosów  
d ep u to w an y ch  i sen a to ró w  fra n c u 
sk ich : (>ł}p n a  895. Z aled w ie  s tó  
k ilk a  g łosów  padło ogółem  n a  W szy
s tk ic h  pozosta łych  k a n d y d a tó w ._____

W y traw n y  p a rla m e n ta rz y s ta , 
p ia s tu ją c y  p u t n i o  p y raz  czwaity 
tekę ministerialny—p. Millerand zgo
dził się na postawlenio swej kan
dydatury na prezydenta po biefrdzo 
powainych wahaniach. Gdy usu
nął się z widowni życia politycz
nego Stary Tygrys -^.Clemenceau, 
następcą jego sostał Millerand. I 
przez ten niezbyt długi . czas dzia
łalności swej n a  stanowisku kiero
wnika zewnętrznej polityki francu
sk ie j "Millerand dowiódł, 14 nazwi
sko  je g o  starczyó mole za  program.

nych , o raz  sze rszą  in te rp re ta c ję  je d 
nego  z ni oh, g łoszącego , że p rezy 
d en t „p rzep ro w ad za  ro k o w a n ia  i 
ra ty f ik u je  t r a k ta ty " .  Tym  sposo
bem  z a g w a ra n to w a ł sob ie  M illerand 
ju ż  przy ob jęc iu  n o w y ch  łu n k c jl 
m ożliw ie  szerok i w p ły w  n a  k ie ru 
nek  i b ieg  prac kuźn i po litycznej 
przy  Q uai d 'o rsay .

O sdecyB ów auyC h w , tym  k ie 
ru n k u  zam ia ra ’c i r  M iU erand 'a ś w ia d 
czy t è i  okoliczność, Iż n a  p re m je ra  
i  m ia ta t r a  sp ra w  z a g ra n ic z n y c h  po- 
w -■ Juny zoptaT 'o so b is ty  JTjpolityczny 
p rz y ja c ie l M illerand '»  p. G eo rg es  
E^ygnes, dnśó w y b itn y  pd iityk  f ra n 
cusk i, n ie  będący  je d n a k  osob istoś
c ią ' te j m ia ry  co np. firiand, lub  
B a s t io n ,  z  k tó ry ch  każdy  na s ta n o 
w is k a  ministra spraw zagranicz
n ych  dob itn ie j swe p og lądy  i w olę 
zaznaczyć by um laî. O n le jira iè n n o - 
ść i po lftvk i f ran cu sk ie j m ów i też  
o ręd z ie  nowego prezydenta, odczy
ta n e  w Izb liij D e p u to w an y ch  ; i Se- 
n ac i o, a s tw ie rd z a ją c e -  n a  w stęp ie , 
że Z grom adzen ie  Narodwe przez w y -

wach: bezwzględne i ścisłe wykona-, 
nie traktat* wersalskiego, zdecydo 
wanie negatywne stanowisko wo«-| 
bcc rządu sowietów, i popieranie1 
restauracyjnych zamierzeń antybol- 
■zewickioh ży wiołów rosyjskich* Na 
kanwie tego programu nr wykwitały 
takie zupełnie oryginalne kwiaty 
samodzielnlonej polityki francuskiej 
jak okupacja—wbrew woli Anglji 
i,.YVio&.~!r Fr«a,kftłrta:nad. 3$&etti? 
lub ■ deklaracja ̂  o uznaniu rządu 
Wrangla w okresie najbardziej o-,

P rogram  ten  s tr e ś c ić  da s ię  w  s io -  bór M ilierand‘a — w y ra z iło  s w ą  w o -
lę  k o n ty n u o w an ia  u p ra w ia n e j 
n ą d  od ośmiu mlc

rzez
reąa ou ognuu r m c s ję t ł  p u m y»! ze- 

V*Mrjinej_ 1 wewn
Objęele przez Millerand‘a pre

zydentury nie jest też faktem bez 
i n a t U n t a  4 t t  P o lsk i. iT o m ljA jin r ła -  
p o w ie d i o rę d f ia . „dy-
płomacja francuska będzie czuwała, 
aby, interesy i prawa państw, które 
zmartwychwstały dzięki zwycięstwu 
sprzymierzeńców, były należycie s*a- 
nowane- ł«--jQaleiy zdać śpbló prze-; 
dewszystliiem) sprawę, i e  jedynie;

szołamiających (zdaleka) sukcesów I s to so w a n a  w ła śn ie  a powodzeniem, 
a rn iji  cze rw o n ej n a  po lsk ich  równi- 1 *— ■—
nach, ''y.*.";' V

i.ii Wybitnej indywidualnościv po
litycznej Millerand’a nie spieszno by  ̂
ło do zaszczy tów  • prezydenckich i 
Elizejskiego Pałacu. Konstytucja 
francuska krępuje' bowiem bardzo 
s iln ie , samodzielność I wpływy p re 
zy d en ta  na bieg sp ra w  p a ń s tw o 
w y ch , sp ro w a d za jąc  go  w  zasadz ie  
do ro li rep re z e n tu ją c e g o  R epublikę 
w chwilach uroczystych flguranta.
Jłą tę' rolę dotychczasowy prezes 
gabinetui, francuskich ministrów 1 
minister spraw zagrauicznych zgo
dzić się nie chciał, i jako conditio 
sine qua non przyjęcia godności pre
zydenta postawił przedcwszystklem 
rozszerzenie swej kompetencji yr 
zakresie spraw polityki zagranicz
nej przez odpowiednie zmiany I u- Londynie, 
zu pełnieni a artykułów HbnstytucyJ- *

p rżez  M iłle ra n d 'a  Tpolityka „ tw i r d e j  
r ę k i “ w z g lę d em  N ie m ie c  m oże  n a ra  
z a p e w n ić  w z g lę d n i ,  sp o k ó j ze  ś t r o 1 
n y  m a rz ą c e g o  o « I w e c ie ,  zach ó d -, 
n ie g o  s ą s ia d a ;  r; Sribaw
‘^ Ę C o .  s fy  ty e s y  z a m ie rz e ń  i k o n -  
c e p c y j  M ilie ra n d ‘Ar n a  te m a t  rychle-* 
g o  o d b u d o w in J i ; ;  Jj© w ąj PPv
p o d  p a tr o n a te m  W ra n g la ,  W tu  ¡aa-, 
p e w n e  m n ie j  s n a le id  ra o ie m y  po
w o d ó w  do z a c h w y tu  ł z a c h ę t y d o  g o r 
l iw e g o  w s p ó łd z ia ła n ia . N iem nifej j e d 
n a k  o c o w is ty x a r p 9z o s U je . f a k t , r v ż e  
b e z  p o r ó w n a n ia  ’p o ż y te c z n ie jsz ą  j e s t  
d la  n a t m  z w la s ł e s *  p o d ę a a ^ . ro k o 
w a ń  ry d la c h — z d e c y d o w a n a  w  s to 
s u n k u  do s o w ie tó w  n ie u s tę p liw o ś ć  
M ille ra n d ‘a , n iż  o w ie le  z a  d a le k o  
i d ą c a  p o b ła ż liw o ść  i w y ro z u m ia ło ś ć , 
o k a z y w a n a »  ró ż n y m  K osen fe ldom  W

iprr ttMłir. n
V  D.
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Jeden s  korespondentów p ita  w -  
titw łk ich  tak opiauje Rygę, w które) «i« 
•d b w ają  obecnie rokowania pokojowe 
polsko-bolszewickie. , - aJ, ,

Ryga nosi na sobje ślsdy swoich 
siedmiuset lat życia. Stare piękno archi* 
tektury I sitaki stosowane) rozszerzone 

‘Jest po mieście na równi zogtodam i. Ży
wą ozdobą są kanaliki puszczone przez 

.■i«.sto osłonicie zielenią drzew i murawy, 
co z*cn;cs, niby aksamit, żeby nacieszyć 
zmysł estetyczny dotknięciem. Rałde przej
ście fię  po mieście jest przyjemnością 
błogiego wytchnienia, jakiem się cieszą 
zmęczone oc?y i płuca. » » ¿u *

Jednym z zabytków Rygi i jej śycie, 
«którego Ujsłorja zamknięta, w karty wiel
k ą ,  budowli icsi dom gotycki na placu 
ratuszowym. Już w 1477 roku nalefyten  

;dom do koiripanji .der Scbwarzen Hanpter*. 
Ta kompań|a ezsrhogłowców była organi- 
rzeją kupców taanseatyckięk podobnie jak 
w innych miastach Hanzy. Gilem karpo-

patrona raymsklego iw . Maury
cego. kUłrf poaiósT śmierć meczeńsM * 
287 toka za wiarę Chrystnsową. Sw. Mau-

‘X

racji była obroaaiñazU  przed nieprzyja
cielem, więc jako organizacja wojenna
cha/ a.esiLwherkM »»br*L* ana >âbi* ca

¡cja pokojowe, która poczęła 
swoją chorobliwą pr^e;* w Mińska wśród 
niezdrowej stęcblizny, w Rydze ma swo
bodę oddychania Iwielem powietrzem 1 
i zupełną swobodą ruciiów. A to du2o 
znaczy. v

W końcu wspomniany korespondent

’ 't,e
świetnie poinformowana o wszystkiem, co 
Sig dzieje i jak się dzieje, w Warsą*wie i 
Polsce, jest pesymistycznie nastrojona co 
de horoskopów odnośnie do wyników koń*
ferencji. ryskiej ^

Jedeą z wybilnycb członków, stojący 
bardzo blifko Joliego, wręcz powiedział: 
»Przenieśliście Sejm warsza*ski do Rygi;

W ęrizaw ie-^ai» wasz nie po
siada większości, tak rtutaj delegacje wa
sza ma przedstawicieli kłótliwych ‘ stron- 
nictw se;mowycb, które teZ między sobą 
nie stworzą wjckszości-

. J * V  czasem zapewniają oni, że chcą | 
roko;u nie za każdą cenę, co prawda, ale i 
chcą p.o zawrzeć z Polską jako taką, tu 
znaczy bez względu na jej rżądy buriua- 
zyjno-szlachec tie (i). Chęć zawas^la pokc- 
ju jest spełnianiem wuli siódmego zjazdu 
sowietów, gdzie uchwalono zawrzeć z Pol
ską pol.ój.

Powrót wygnańców boha
terów z Syberji.

GDAŃSK, 30 września. (PAT) Wczo* 
raj, przybył dp portu gdańskiego okręt an- 
gubk i. na pokładź e którego powrócił z 
Syberji drbgl transport organizowanego 
tam ie korpusu polskieg**. Korpus ten po 
niesłychanie ciężkich przejściach i walkach 
z bolszewikami, zdołał elę częściowo prze
drzeć przez S>berję do Wiadywpstoku, 
skąd obecnie wraca do krajn.

•r* Wczoraj odebrał transport admirał 
Worotti, dziś zaś po pałndniu odbyło się 
na pekiadzie uroczyste przywitanie wraca
jących do Obczyzny tułaczy przez gene
ralnego komisarza Rzeczypospolitej pana 
Biesiadeckiego, który praybył w towarzy
stwie pułkowników sztabu generalnego, 
oraz innyćb przedstawicieli tutejszych 
władz połsk eh. D > zgromadzonych olice- 
rów i Żołnierzy polskich zwróci) się pan 
komisarz z serdeczne® przemówieniem.

Na przemówienie odpowiedział krót
ko domóJca oddziału, pułkownik Olowac- 
ki. Imieniem Łotyszów, którzy na tym sa* 
mym okręcie wracają do kraju, przemówił 
major Drzao.

W odpowiedzi komisarz ssasicry ł, 
i le  z radości« wita tołnierzy dzielnej armji 
łotewskie). Stosunki przyjazne między na
rodem polski« a łotewskim datują się aie 
od dziś, a w ostatnich czasach stały 
jeszcze bardziej przyjazne. Skoro peitrak- 
tacje'  W Rydze doprowadzą do pokoju, 
stosunki między O lu narodami zacieśnią

Pan Wiktor Czajewski, właściciel i 
/edak tor .Rozwoiu*, w sposób ordy* 
narny napadł we wczoraiszym numarza 
awego pirma na bawiącego w Rydze 
posła Ludwi n Waszkiewicza. Uczynił 
zaś to, bo wiedział, źe napadnięty nie 
będzie mógł odpowiedzieć. N e zamie* 
rzamy bron:ć  posła Waszkiewicza, bo 
gdy wróci z Rygi to 's tm  to  uczyni — 
wszelako zaznaczyć musimy, 2e do 
wielu już zasług znanego I »zasłużonego* 
p Grajewskiego przybywa jeszcze jedna 
zasługa: oszczercza walka z nieobecnemu 
P. Czajcwski mniema snać, ża w ten 
sposćb przysługuje się społeczeństwu 
berdziej, ni i  poseł, który Interpelacji;, 
przeszkadza rozwilać się »narodowemu* 
paskarstwu. To ju2 kwestja gustu i 
przekonań moralnych.

Ze swej strony zaznaczył musimy, i) 
te  cały podkład artykułu p. W. C zajów -' 
skiego jest kłamliwy.

1

I -ń9r

spraw wojskowych gen.
nam r o z /fz

*  • ^  V t  ' i

Rozkaz Ministra spraw 
wojskowych.

U karanie podpułkowni! a
Min, ’ 1  

i »or. Sosnkowskl, nadsyła 
j który mówi:

»O bejm uje stanowisko Ministra 
spraw wojskowych sapowiedaiałem, te  
dążeniem moim będzie podwylezente 
karności i sprawności prac w e wszyst
kich dziedzinach arneji. Zapowiedziałem, 
t e  dążeniu temu dam wkrótce prakty
czny wyras t  ostrzegłem  przed zanied
bywaniem obowiązków słuibow ych, o- 
świadczając, i*  nie cofnę się  pr«fd żad
nym środkiem zmiarzającym do uzdro- 
arienla stosu n k ów .. Idee drogę realiza
cji tego  dążenia powołałem  do #ycia 
oddział naczelnej kontroli wojskowej, 

idawfcsajfty sąd wojskowy, jedno- 
zaś wyjednałem w Radzie Obro-

kar
ów

oraz na
cześn ie  V

5g B W W C  - 1 »
Podaję do wiadomości, 2e Wyrc-

Juliusz Kraśn Cli za zaniedbanie w służ
bie popełnione, przez l e  wjpwmctony 
m i  dow ódcę węzła kolejowego -Nfl 6 w 
Warszawie, służbą  ̂psłn ił piedkaic zas^- 
dzony na więzienie prze3 3 m iesiące i 
•y d e le n ie  s  wojaka. W gbeciędoomydlr 
ności orzeczenia wyrok sta ł jp ę /w e ir  
zwłocznie prawomocny.
.OJ. Poczucie odpowiedzialności i  obo*  ̂
wiąz a. u wśród oficerów i żołnierzy jest 
probierzem r podstaw ą wartości armji. 
Nie wątpię, t e  karność:t  poczucie obo* 
wiązku w armji polskie) staną wkrótce 
na poziom ie pożądanym. A wówczas z 
radością uchylę ośtrze zarządzeń repre
syjnych Jako zb;dny przeżytek p»sc- 
W P 2 I  « n lw i» *  » )c!«:zh

i:- i i i e Ł i ;  W|n. spraw wojskowych 
Sosnkows .i,'f t r *;  ̂

e5 fb  sin  -%■ -  a-; gen. porucznik.'

oS9(iławj»Jil-o ̂

r MŻ ąiU nie robotw ikow  buda-
cb  ©j'i a-!ł«iri.Tt•tsw

»i Wobec wzrastającej drożyzny 
zawodow e wrgentcao}e. robotników bu
dowlanych w Łodzi wystąpiły Jo- przed
siębiorców z 2ą dani cm 10C % podwyżki 
zarobków. Płaca obowiązywać ma od 
dn’a 27 września r. b.

0 1 1 8 .  
Kalendarzyk-J1 • «W •  *

Zte/i Rćmlgiuzzs 
Jutro Anioł.t Sir.

i ł l

Zschód
>nca, 6 

S

;(a
Wschód słońca, 0 m. 02

m. 36
Wschód księlyca 7 m. 19
Zachód » 10 m. 00

>, I  tydi orsaniucjl IL k R.
Z abrania « z f é l k l c h  « .ta n k ó w

godz. 
sie  z, 
NPR.

M e lw ia j r  BaluekieJ I
Zarząd dzielnicy Bałuckiej wzywa 

wszystkich.członków Tia. zebrania swefc 
dzielnicy. Zebranie odbędzie się  W* 
niedzielę 3 b. m , o  godz. 3 po poł., W 
Klubie (» ’. Franciszkańska 36). Sprawy 
bardzo w alne.

I s b r a a i s  d s i s l a l o y  2 i s l o n e j
. .R n Y .

V  sob otę  dnia 2 października o 
5  wiecz. w Klubie NPR.'odbędzie* 

. żebranie ctłonków  dalfelnicyZieioneP 
NPR. Sprawy w aln e. O liczno i |  unk*> 
fuaino przybycie uprasza Zarząd. •. n

U MvUu l stsusnssEsri.«
gm  Z w ią z k u  w e l s y e h  -"■ ! 

r 'tr  i  p e f t j s r i w .  ii& H ii. 1
W niedzielę dn. 8  paldslem rka, 4  

g. 2 po p o ł..w  lokalu Polak; Zw.ij^aw# 
(Główna 81) odbędzie s ię  zobranic woi- 
nych szkolnych i bankowców w apia*
wie bardzo ważnej. Uprauza się o licz-
liC
k l

cię.
fU lfC lf 

I sztuka.
_  BU Î* V  J8 Teatr Patoki

nach 
przedzone

D sis a il  o  goda. 4 p o  p o i  po es-
najniższych dla młodzieży, po'

konferencji
St. Wyspiańskiego 
Zelwerowicza i a

.W yzwolenie* 
etyeerją dyr- 

kim,jjf roli

fa łe  - v --------- -
ne J. Szaniawskiego ‘̂ P ap ierow y k o1 
chańak*, która zys^ała sobie wyjątWowfl 
powodzenie. Sztuka idzie W 1-szeJ'ob* 
sadzie b ez sufieri. ," •' ‘

We wtorek dnia 3  b. m. premier*

towej pod wodz% retyserską Z* Noa tow- 
Skiego, na tle dekoracji A. Pronasz'4  
przy udziale statystów,: orkiestry i ze? 
społu śpiewaczego-
♦Tsł* W próbach .H edda Gabler"łv rt  
Ibsena z N. Siennicką w roli tytuloiw^ 
i  w  reżyserii A. Węgierkii. .Urw ia-  ̂ ko' 
medje B. Katerijy.. s ,  p. Ja  
tytułowej roli „Karykatury-  
skiego i .Klaudjusz* lekka komedia, i  
angielskiego Tarkingtona.

• W niedzielę^ dn. 3 b. m. ^o;gb i l
12 w poł. HI Poranek dramatyczny! 
.S łońce i Satyra ., w Panu Jowialsklnf

M f t i

i  miasta.
..*sbvR W baWo'Ystrisł-rwl 

JS Sa SŁraetąefcUs*»
Zapowiedziana n s Jutro «biórks 

I-azej Kompanii strzeleckie) aamtast *  
godz. 843 odbędzie t ię  o  godziną pói' 
niej, t- 1. kwadrana - przed dziewiątą, f  
parku Zródliaka. Konfpanja weźrnie t f  
dział w pożegnalnym przeglądzie
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f  2  f t  j $431*??# *v  *j?ru*̂
©by wafelek! ej." S Członkowi a winni a tf-  
• I ć  się w ciapkach 1,0 ile dopisze po* 
(oda, bez palt.

K '. t b  ’¿‘TS^jfilw łh'5«W3:i?fri *?sjrf:!0
Ci*'St i prj*«cl«d S. 0 . p ę ,Vi>, , ,

W niedzielę, tj.- a-X rb. o g. 11 od--' 
kędsie się ostatni r  przegląd.'-członków 
8. U. aa m. Łódź ira placu Cyklistów 
p n  • «•;. P&ojardf&i stan tąd wyruszy 
Jocłiod na plac Wolności, gdzie poieg- 
*yu* RiAHików S. O. I podziękują ¿a 
p r» > v x  Wojewoda i przedstawiciel ma-

C— ;>f . ■’ ;i ; V.’: . .i *
Dzielnico zbiorą się u siebie o g. 

10 i wyruszą na płac CykliBtów, s? - f

Kursy rfla d iltw o tą L
1 Dokształcające i Zawodowe Kursy 

Wieczorowo dla D^iowcłrtt -przy Związ
ku Katolickim Kobiet Polskich" przeszły

Sod kie,r:uńek Ministerstwa Oświecenia, 
npisy dla' dawnych^ hówowstępujących 

ałuchaczek odbywać się będą- w lokalu 
Związku przy - ul. Piotrkowskiej I04a w 
piątek, sobotę i poniedziałek te j. 1, 2 i
M - _  .  t  ! .  - -—  > 1̂  — '1 m  J  A  O  n i  •

3 i T f if l l i i« »  *B«ii *i«roty.4«nN (uiH iłi ,u f V  , , I Nawa « « iw  francuskie «a fi. Śląsku.
Wczoraj, o godz. 11 przed połud. , U ł l t e l f  nn ___ i n *T\ d\ m ~

u wylotu ulicy Zęrierskiej pociąg kolejki
zgierskiej przejechał 1 8 -0  letniego W ła
dysława Szudeję, wychowańca Bałuckie
go Gniazda Opieki nad dziećmi.

Chłopczyna, dostawszy się skut
kiem własnej nieostrożności pod wagon, 
został przecięty kołami na poiowę. Zwło
ki zabrano do prosektorjum.

P » w i* « z * n ie . .11

u L  AL

4-yo października od 7 do 8 ej
rem. :t ' ;V: »?

wieczo-
soi I

V  i p p i s i e h  pkk lM rU nycbiC /
Komitet Zjednoczenia Górnego Slą- 

•ka  z Rzpltą Polską uprasza wszystkich 
zarejestrowanych Górnpćiązaków i Gór-
noólązaczek, by w razié zniiany miejsca 
pobytu (zmiany siedziby, wstąpienia do’ 
wojska itd.) komunikowali o t e p  n i c -  
t v t l o  o z « i O; Komitetowi wraz ąe wska
zaniem obecnego miejsca zamieszkania 
(względnie przydziału wojskowego).

Zm Zmląaku N ^ sia tg * .
W niedzielę, o g. 10 rano, w klu

bie P. P. S. przy ul. Piotrkowskiej Nr. 
83, odbędzie się Nadzwyczajno Ogólne 
Zebranie Związku' Zawodowego Roffot-

p  Przyczyna 
roku niewyjaśniona.

rozpaczliwego

Upr-dak c  i’p*biny.
(k) Willer Bogumił lat 6®, zamie

szkały przy ul. Trębackiej (Nowo-Choj
ny) wskutek złamania się drabiny przy 
restaurowaniu domu przy uL N.-Zarzew- 
skiej 28 spadł z takowej i rozbił sobie 
głowę w dwóch miojscacli. Do poranio
nego zawezwano pogotowie ratunkowe, 
któro po udzieleniu pierwszej pomocy, 
przewiozło go do szpitala przy ul. Drew
nowskiej.

NAUEN. 30 września (PAT). Radjo. 
Według dohiesleń z Wrocławia oczekują 
ca Górnym S asku 10 paźdsierniica no
wych wojsk francuskich. G ;a . Le Rond 
powraca jeszcze w ty »  tygodniu z Paryża

i Ben. Ls Rond wrócił na Śląsk.
i  : -  (Od tciasnego koresp.}.

i ..WARSZAWA, 1 października. Gen. 
Le Rond powróc i  do Opola I objął u- 
rzędowanie.

, ■■ i, q —H - .**;f i mys£$.»d cjs r.? /*hjĴ  t î?’n O t■ mi *■ ?
Strajk « Gdańsko ukończony.
GDAŃSK 30 września (PAT). Strajk 

funkcjonariuszy (tutejszych b. warsztatów 
państwowych, jak Stoczni, wsrsatatów ar
tyleryjskich 1 fabryk broni został z dniem 
dzisiejszym ukończony.

(było 62), -78 socjalnych demokratów 
(było 86), 7 lewicowych socjalayak de
mokratów (było 5). . ... '' '

-mif.

Pisrwszi posiedzenie m«fu »r ti

J n

'9 ‘fl

ników Przemysłu Mącznego. Przed roz-

Xoczęciem zebrania wygłosi odczyt prof. 
. Remiszewski z  dziedziny literatury

polskiej.
WejScle za okazaniem książeczki.

Referent Kulturalno-Oświatowy III 
bataljonu Czołgów w Łodzi zwraca 'sią 
za pośrednictwem naszego pisma e gorącą, 
prośbą do ofiarnych Łodzianek i Łodzian 
o ófiarowonie ksiąfcek (treści bellctry- 
stycznej i naukowej) • dla rjawootworzo • 
nej Świetlicy III Bataljonu Ip. C/.olgflw. 
Miast, by miały one leieó gazieś bezu 
».yteeznie lub co gorsza siać się pokar
mem dla moll 1 myszy niech książki 
Wasze staną się milą rozrywką dla koł
nierzy. którym brak tychże daje się 
częstokroć dotkliwie odczuwać.

i Książki składać można u  Referenta 
Kult.-Oświatowego Ili Baonu Czołgów, 
ul. Milsza 08 oraz w Redakcji naszego 
flsm a,
I  ■! ¡"1

nit*;
l a  Arm]* M a l i l w ą .  '

1 P. M ateau Andrze.cxak złoiył na 
rfjecs A mjl Ochotniczej 1¿00 mk. jako 
składkę miesięczną za wrzesień od pie
karzy Rudy Pabianickiej 1 okoł.cy po 100

t . od osoby.

Kronika sądowa.
WgroH v sorowle rozrucĥ  

i fófl 17 wrzeinlfl roKo Biległer.̂
Wbrew przypuszczeniom, l e  «prawa 

W tutejszym sądzio okręgowym o  roz
ruchy w dniu 17 w rseln iar. b. na Placu  
W olnofcl potrwa 3  dni, wcaoraj roz
prawy zostały ukończone i. zapadł .wyrok, 
m ocą którego skaaant zostali za udział 
w tych rozruchach: Różeckl Józef, Ba- 
nas:a V ŁJ ó ie f  ł Stankiewicz Aleka. — 
kaZdy na rok więzienia z zaliczeniem

¿roDsK Jan i uonns*ii orantsiaw >*• 
półtora roku wiezienia z zaliczeniem  
areastu prewencyjnego: pierwsaemu 
! rok, drugiemu 6  miesięcy; Garcewicz 
Józef n a  ;2 lata więzienia a falicaenlzf»

i roltu aresztu prewencyjnego; Holak 
tani sław fia’3 lato więzienia \ą  zali

czeniem  6 mies ęcy aresztu prewency]^  
negc; Bagrówski Jóaef na S m iesiące z  
zaliczaniem  aresztu prewencyjnego. Ho- 
rowićza Dawida uniewinniono. ^  1 r

Zarząd , Stovyarzyszenia Majstrów 
Pabryczuy,ch.JiŁlemi Piotrkowskie] zwo
łuje nadzwyczajne zebranie czronków, 
celem  powzięcia bardzo ważnyJ* dccy- 
jyi, w niedzielę dn. a b .  n .  o godz. 12 j 
w południe, w D om u.Ludowym Z w. Ro-

ZURYCH, 30 wrzeiuia. (PAT) .Cor- 
dere dels Sera* podaje t  Paryża, ie  wczo
raj rod przewodnictwem Milleranda odby
ło się pierwsze posiedzenie gabinetu, na 
którem zajmowano się brukselską konfe
rencję finansową. Słychać, i e  gabinet o- 
iwiadczył się pizeciwko wyjątkowemu trak
towaniu kwęstji niemieckjcj na konferen
cji i uchwalił wydanie odpowiednich In
strukcji dla delegacji frsnceskiej.'

‘ Kteilf~ Hllaraotfa.
LJON 30 września (PAT). Radjo. 

Prezydent republiki Millerami złożył wi
zyty w czwartek po poł. ambasadorom

;s

Kurs giełdy « Rydze.
: UDAWA. 29 września. (PAT) Rsd(o. 

Kursa giełdy w Rydze« funty atterl. 996, 
dolary 155, franki 10.50, koraav szwedz
kie 3,300, korony, duńskie 2,-50, marki 
niemieckie 280, marki fiński* 440, marki 
estońskie 40, marki polskie 53, i a 1,000 
rubli carskich w setkach płacoaa 150.

------ o-— i ; :
n i . . ( . aji/r.isfsŁ&ł.: ■> {r* « « •« lv ’ . ' ~ * ‘ *
Ze stolicy I ir  kraju
Groźba sfraika urzędnika# w Galicji.

KRAKÓW, l października. (wK) Mi
mo uata wy o nowych poborach służbo
wych nie otrzymała krakowska kasafiljaK  
na z Namiestnictwa asygnat na nowe pen
sje urzędnicze. Zatem na 1 października o 
otrzymali urzędnicy w Uałopoisce znowu 
tylko pobory austrjaękl« z całym szere-

6iem dodatków. S \  to płace głodowe.
Irzędnicy pocztowi, sądowi, kelpowi, któ

rych pobory nie są likwidowane przes 
Namiestnictwo, otrzymali jot nowe płace, 
reszta Ł j. skarbowi, administracyjni itd. 
zależni od Lwowa, cierpią mezaslcźenJe, 
otrzymując płace nawet na pół miesiąca 
■iewjrstarczające.

Jeżeli urzędnicy nie otrzymają przy* .’? 
aajmniej zaliczki, organizuje się» na 3-ao

iaździern ka poważna demonstracja, pre- 
istująca przeciw pokrzywdzenia u rząd ni- a 

lów .

Obrona Piistn n Pomorzu.
GRUDZIĄDZ, t  października. (PAT.) *

. R __ . m  “ *1 opuściło 15,1
botników Chrześcijańskich przy ul. Prze- { g i  _bv _ VD
jazd Nr. 34, i prosi o liczny Współudział. J * \d anje zjcl 

------- -------------------------------nacb. ,Wov
odbędzie

się  posiedzenie p. p. majstrów farbiar-
\Vre wtorek dn. 5 b. m.

’pbssedżejne 
skicn, na które zaprasza zarząd wszyst
kich zrzeszonych i niezrzeszonych-Ha 
eodz. 7’ wieoE.. '■r> 5ir-*5p< .r •
■TG w ijícuíi; • .«roflfco r- ZARZĄD.

I iidnsk ;str8)k fśrnlkdw « Anglji
■ ..m w aa.... ■ j t H a ik f l i o t t y . , ,^ .^ —

r NAUEN 30 września (PAT). Radjo 
Według doniesienia amsterdamskiego .Te
legra pb u* z Londynu zastępca górników 
tskomunikował Georgeowi, że rokowania s 
właścicielami kopalń nte dały ładnych re
zultatów. Dalsze pertraktacje z właścicie
lami kopalń nie matą żadnego celu. ,Te^ 
łegraph* doposi dale-, i e  strajk Jest nieu
nikniony o ile rząd nic wmiesza się doić ' 
szyWa; ff;.;

ll lff llłlfff  S fIS sI 11 prB8R8Rflw.
KOENldSWUŚTERHAUSEN 30-go 

września (PAT). Ra«i|o. Jak się ,V>»r- 
*4  ts* dowiaduje z Moguncji we wtorek 

15,000 robotników miejsca pra- 
aymusić na ludności okolicsnaj 
ziemniaków po przystepnycb ce- 

,Vor«irtsa zauważa, że jakkolwiek

£ | g 6 £ ê 0 ijjQ

Prasa i Stmya Śląsku.
jrfMłn

B y  TOM, 1 p siiiiern ik a  (PA T ).— 
Obecną sytuację polityczną na Górnym 
Się* u, obrazują i astępujące glosy pra
sy polskiej. »Nowiny Codzienne“ wy
chodzące w Opolu pisząi Gdy aresztu- 
le się polaków musimy zapytać dlacse- 
¿o Komisja koalicyjna nie ściga morder
ców dr. M ielęckiego, którzy wywołali 
rozruchy w Katowicach i, Innych miei* 
•cowo&itach dnia 17 sierpnia. iiC ty  dla 
nich jeai_inną_sprawledl:wość2: :

Dlaczego dalej Komisja!koalicyjna 
pozwala na gromadzenie się  bojówe.t 
niemieckie!'; etwierd^one jest przaelei, 
i e  zwłaszcza w powiatach zachodnich 
berdy bó;ówek niemieckich coraz jaw
nie s tę p u j*  wrogo przeciw polakom. 
Dziw.d naa musi jak władze koalcylaC  
pozwalają na - rozpuszczanie wieści o  
jakich! nieporozumieniach wśród przed- 
j U « r t . l l  k o .llc il

Gliwicki .Sztandar Polaki* piazó:

azturm generaluy w 
Le Rond. Dwoma .
Niemcy do celu: pierwszą drogą było 4 
jest rozpowszechnienie w ieści -<£ braku 
pokoju i bezpieczeństw a publicznego' w ’

Zarówno niemiećtóa urzędowe biu
ro prasowe Wolfa, )ek i prasa niemiecka 
rojąJsię wprost od w ieści o zzunieazkacii 
o wypędzaniu Niemców z gmiri po ri« -̂ 
padach polfikó 
przćśUdowa 
k o n y w a n y ch JĘ JĘ Ę i

liczą się iz tem  czy wiadomadch 
przez nie podawane są  

. nie. :.r' i' ■[
Wiadomo bowiem d<

Paryżu i Londynie .tradno-f^ -
.¿ H ę  tO wiadomości. Opinia z tś  pubii- 

czna zasypywana tg^iem i kłamstw**n$ 
powoli gotow i będzie uwierzyli iż Niem-- 
cv plażą prawdę;! .^e - rzeczyWiicie ; łu t  
Górnym feląsku dzieie się .̂ ii.5.

Drugim sDoabbim -w alki.ieażetfzy-l» ,P » u y L-----
skiwanie pewnyc

wzburzenie warstw robotniczych jest zro- 
zumiafr, to jednak ten sposób samopo
mocy priedstawla pewne wątpliwoid co
^ s^acŁdTe^woT 1

' Rfni n  pMii.
FOLDHU. 30 « m i n i .  (PAT) Rlilio. 

Paryża conoszą, i e  wylewy w rejonieW-ttffi rsarauriW-
aniczna stacja Motizn znacznie ucier¡

zdłszczć-
Z Oenewy ^ donosią o  wielkich

Pewna
8s. : ; ' F t  _ ____
szkodach w obrę'bie górneg j Renu i do) 
■ego Rodanu. Linja, kolejowa »ysmjplońsJ* 
w kliku miastach znajduje się pod wodą. 
) j ia  ilość mostów została zerwana. W

O pod wodą., w  Tarjzno woó.i ¿ula- 
imioty prowizorycznie potowdoa'ane 
[.a; ostatniego ^trzęsienia ziemi.

Ambasador oiemiseki wi FraociL

zjazd delegatów  kom itetów obrony part- 
atwa z 23 miaat Pomorza, w aprawle 
utworzenia centralnego kontaktu obrony 
państwa opartego na działającej już 
instytucji radzie po m w k lej. Zjazd po
wziął rezolucję w  skrawie utworzenia 
teatru na Poaaorat dia oelów  propa
gandy, któryby objął awojem działa
niem wszystkie m iasta Pomorza i o 
zorganizowaniu i  stałych odczytów po* 
pularnychk

:
Dziś w nocy — a d godz. 

Polaka Agencja Telegraficzna na
desłała nam tekst dosłowny warun
ków rozejmu, podany jut w stresz
czeniu w numerze wczorajszym przez 
korespondent* warszawskiego .P ra
cy*. Wobec tego, l e  tekst ten nia
z a w ie ra  ładnych ważniejszych szcze
gó łów , poza podanymi już jasno 
wczoraj głównymi wytycznymi —£ 
ńie podajemy go.

-c L i o »  80 .wreeśme. (àfATW»a*»T% 
dayer¿ ambasador, xijeuíjec.ki z to ly l 
29 bm. pierna uwierzytelniające prezy i

j«a>
■  nlepórozum iiń panu- 1 noszą: W R H

Jących w łon ie koalicji i w śródjejprsad- prawicowców (byio W), 
atawlcieli na Górnym S l^ w §*w " r * * «o^ pñ yéh  robelnHt<^(S <«yło 14), 47 liberałów

rsalsMciffir.* ' “ ' 3
.•>9tt03l &Z — .Od
zbi w Szwecji.

KOENIGSVYUSTERHAU3BN 80 wrzo-

Izby wybrano T2 
¡igauiiuvva-.

noszą: Do drugiej'

Z ostatniej chwili.
i«*t t i  f i  Wdsjs3ł'/W vh<,t;!3r:l L

Rosja chcą zawrzeć pokój.»
NAUEN 80 wrześnta (PAT). Rł- 

djo. Według dzienników rosyjskich, 
centralny . komitet bolszewicki u- 
chwalil większością dwóch trzecich 
głosów zawrzeć pokój z Polską, gd>Ś 
Rosja nie j e s t  w stanie prowadzić 
dalej kampanji przeciw Polsce. P r a 
sa rosyjska stoi na tym samym s ta 
nowisku.

* ¿ * ^ 2  bmisje delegacji polskiej.
WARSZAWĄ I października. De- 

Iegżicja pokojowa w  Rydze wyłoniła ż 
pośród feiebie. 3 komi^jż w składzie na
stępującym:

■■ l )  komi.ja awno-polityczna: przo- 
wo^mczący pods. stanu Wróblewśkk 
podczas jogo nieobeenośotKiernik, człon
kowie delegaci: Grabski, Barlickl, Ka
mieniecki, Mieczkowski, Wasilewski, ek
sperci:-Perl, Rundsieiu i SzumlakowskymM
ęzący Gribskl, członkowie delegaci: gtń. 
Kuliński,■' Barlicki f> Wwaklowięs, ur;vz 
eksperci: Maliszewski i Romer, sekretarz 
Janikowski. >

3) komisja wojekowa: przewodni- 
nrairr «en Kuliński dbla^aoi: iiaiflicki 1 
Wichliński, eksperci: pułk. Dowoino- 

..^oiiohub» major Polakiejricz irolm . Bor- 
-kowski-1 \w o jp 'v JG .



Trenku®. 
\  *

J) kcrntsia ekonomiczna: przewód* 
_____ y KWiirfc, delegaci: Orubski i Ol

szowski, oksperci: Altborg; Kburhardt, 
Kacperski, Kauzik i Tenn«nbaum, sekre
tarz Wszelaki. t: «jj

6) komiąja clą spraw. ieńc<5vy i  za
kładników: prżcwodiucziycy Wicliliński,
m ł  ̂jj :.1 t l *1 n«1»i rk »¿i/> w

litbcri 
miyor
• - ,c - ęis **.■* uałait*

Pożyczka przymusowa.
WARSZAWA, 1 października (PAT). 

KomUja.skarbowo-budżetowa pod prze
wodnictwem p. dr. Ołąblńsklego w obec
ności wlcemlniatra dr. Kybaralciego kon
tynuowała rozprawę w przedmiocie po- 
śyczfó przymusowe}. Na wyrażone, w 
ci<|gu obrad życzenie komisji whMmjpl* 
• ter dr, RybaraM oświadczy? gotowość 
przedłużenia terminu podpUywanla pó- 
tyc*ki odrodzenia do 3) października
o ciem soatania ogłoszony komunikat 
oficjalny, i.-:i.-4 w

Kronika polityczna.
* * • t : - '  • .: i ' *. . ■; •. /  ,*

Ze Związku Ikmokroeji,'
-  -  ■■ j  ł ■'

W War stawie odbyło się zebisnje 
Zw itku  Demokracji. Tematem dysku» I 
była «prawa. pogotowia Narodowej Demo
kracji, Utdrcj działalność w ostatnie!] cza- 
•nch, o a w Usze*« w chwili aagroienia sto
licy pizez bolszewików była i jest dla 
państwa w wysokim stopniu niebezpiecz- 
B'i- Armja rezętwowa na terenie poznań
skim, walka przeć.w Njcżsłnsmu DJwódz-

two, wjp-dlci «/ O udii;idzu, pii ś'lkdy.a.;a- 
fiie oficerów Kongresówki w poznańskich 
kadrach oficerskich, sprawa straży obywa
telskiej i cały szereg oszczerstw, plotek i 
oskarżeń, bądź Jawnych, bądź pokątnyęb, 
za co w innych krajach odpowiada siq 
prz:d kratki mi sądowemi, jako ta zdradę 
stanu,—w Polsce uchodzi bezkarnie. Rżąd 
za slaby* abys.ę temu przeciwstaw^ Sejm 
z- i  jest areną, którą Narodowa Demokra
cja wyzyskuje cła swoich antypaństwowych 
machinacji. Demokracja polska musi się 
przeciwstawić tej ąkęii i rzez skupienie w 
jedną organizację wysiłków szeregu stron
nictw, grun, k!ubów_i t. p. organizacji w 

.Związku Drmolcracji, który w naibliiszym 

.czasie na mającym się odbyć zjeźizie.do
kona ich formalnego' zjednoczenia przez 
wyłonienie stronnictwa.

W dyskusji silnie zaakcentowano 
współpracą urzędników wszelkich dykaste- 
rji, oraz pracę wśród sfer akademickch, 
aby uchronić ten młody a politycznie jesz- 
cze niewyrobiony element od zatrucia an
typaństwowej agitacji zamachowców ende
ckich. •

Czechy, Węgry a Polska.
Jak sit dowiaduje .Dziennik Ci; - a  

szyński", w Warszawie bawiła delegata  
czeska, aby pertraktować z rządem po - 
skim w sprawie ogłoszenia neutralności 
polskiej na wypadek wojny cześko-węgier* 
skieji • •. ;:i*oiU-:vx

Wiadomości telegraficzne.
-o—

Rezygnacja gen. Roji.
Jak stę dowiaduje .Kurjer Polski*, 

generał porucznik Roja został, na własne 
tądanie, puydzielony da itierwy.

ł A

W V

W  krótkim ' czasie rozpoczną się 
pertraktacje między Włochami a Jugo
sław ii w sprawie Adijatyku.

•
Nastąpiło uroczyste otwarcie drugie

go roku szkolnego na uniwersytecie ło
tewskim.

Głównodowodięcy arroją łotewską 
zarządził demobilizację żołnierzy roczni
ków 1889 i i m

4 * ' h A W  • - »  J  -dj . * • «• - * , 1 *

Łotewski gabinet ministrów wybrał 
ministra spraw zagranicznych Meyerowi- 
cza na delegata ua kongres Ligi Narodów 
w Genewie.

•»i., : * i'.l: •• •• »;• V
Do Rygi przybyło ze Szczecina 890 

rosyjskich Jeńców wojennych, którzy będą 
odesłani do Rosji wzamian za jeńców nie
mieckich.

------o----- •

Czołówka w niewoli.
y  «■

Podjazd bolszewicki wpadł dc*¡tdne} 
z zagród na frondę, gdzie nocowali czte- 
icj członkowie 2-ej ruchomej. kolumny o- 
Światowej: komendant Kai ckf, prelegenci 
pen Ehrenkreatz i Ocossman oraz p. Adol* 
ćwna z sekcji propagandy i oświaty, 

Wapomnani członkowi e czołówki u- 
dawali się d>> • okopów podwodami, lecz 
t  powoda zapadłej nocy wstąpili do za
grody na nocleg.

Ir,'i* O

s

C3!NZfiiytZ0]ka 10 Złocjoale.
Oddziały, bolszewickie wkroczyły do 

Złoczowa w dnin 17 sierpnia i pozosta
wały w tem mieście przez jeden miesiąc. 
Na trzeci dzień po ich przybyciu zjawiła 
się czerezwycżajka w Herbie dziesięciu o- 
sób i rozpoczęła urzędowanie od wspól
nej fotograf)?, zdjętej w jednym z miej
scowych; atelier. Fotograf}* ta dostała się 
w polskie ręce. Przedstawia ona dziewię
ciu młokosów i jedną kobietę—o typach 
wprost lombrozowskich. Z twarzy w zna
cznej części bije taka bandycka odraza, 
taka Jofcaś zbrodnicza dzikość, i t  wstręt 
budzi od pierwszego wejrzenia.

Gztrezwyczajka ta, przysłana do Zi> 
c f w a  przez „rew-kom galicyjakł*, urzę- 
duj-iCJ w Tirnopolu pod przewodnictwem 
niejakiego Żatońskiego—znalazła podatny 
grunt w złoczowskich Ukraińcach, którzy 
w przeważnej części oddali się na jej u- 
sługi. Prowadzeni przez nich członkowie 
czerez wyczaj ki zwrócili całą swą niena
wiść przeciw ludności polskiej, wśród któ
rej rozpoczęli aresztowauia, wymuszania, 
grabieże i prowokatorską robotę.

Poniewai.wieŁe inteligencji polskioj 
wyjechało, nie miała czerpzwycsajka wie
le do roboty, to też zwtóciła swą baczną 
uwagę na żydów,, przeciw którym skicro- 
wape r e p r e s je  "miały przeważnie podkład 
pieniętnych wymuszeń.

Pozate-n członkowie czerezwyczajkł 
grabili,—CięstO każdy * jej członków na 
własną rękę. Ich mieszkanie stało się 
rychło wielkim magazynem grabionych 
jrzeczy, wywożonych bezzwłocznie gościń
cem tarnopolakim.

m m

Q |:C» i  ! s i fjfrJ.i \
Ul OGŁOSZENI A ZWYCZAJNE,

Teatr Artystyczny
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Doatigażowane siły baletu Warszawskiego 
Winiarska, duet Matuszewskich, 8-letni Matuszewski

b io rą : A PA TRO N I S*ofer sam ochodu  1 Inne ku
DO^— 15. B ĘD EN . ^ - r  —  O sta tn i p ro g ra m  A. SZCZE1 

Iruś; m urzynek .; D w aj lfllpućl; m<5wląCe’ au to m aty . W eso ły  u.iia z Tam bow ak. gub . .  ^ ___
Apoteoza 1 inne. SKF/TCFI BALETO W Y wyk. W IŚN IEW SK A . D u e t  MA1 

W n ie d z ie lę  po p o ł,  o  g« 4>ej p r z e d s ta w ie n ie  popularne« -

BO NECK A.— W IŚNTEW SKI. - 1 I .  i  E. REDENO W IE  
KTEOO, ohraz z j?ałganovv. R nm u^skl gra jek . Krnko-

i«/ r f

c . P rezy d en t W ilson , W ielka  k oa licja . Sketch . 
J r o f f  i  8 -le tn ij  M ATUSZEW SKI.

K as a  czy n n a  od godz. I I t̂ -2 i. od 4 . po poh

ii- J-Łii
imSS? Ćd*/» 
H8A; t u i

m S3SS

• ^i¿ 5 : '

\iatnl sa ?ua..-jv» ^Ct ,  

cs; i  ust..

Na mocy art. 19 Doluetu z daia 7 lutego : i 91« r. . 0  obowiązku wkol- 
[omisja Powśzeclmego'Nanczó.tiia.. wzywa ¿wszystkie ietnl^ące w Łodzi 

Jmkłndy naukowa, w 1 których pobierają nauk* dftieęj w wioku 
kolnyni (urodzone w latach 1 9 0 7 , 1009, 1 9 0 9 , 1 9 1 0 , 1 9 1 1 , 1912 i 191tX aby 

1 lii pa^d^rpika 1M0 r, z ł o i ł y  w Biurze Powszechnego Nauczania 
thowii-za Nr. 5—imiejine . wykazy dzieci, zapisaaych do aakei na rok

Blankiety wykazów są do nabycia w' dfnkami J. Szczośnlowakiego,

Y^yjairilenia' c*o do spo3t)tui wypełnienia wykazów podane są aa oetat- 
n i ej» okładkowej’ stronie blankietów.

Pozatem w myśl art. 25 tegofc Dekretu, j

m a

Zaleca sl<5 
nych wyiiej terminów.

5̂ MR. iGrtT

ńe wypełnienia wykazów oraz przestrzeganie

Magistrat m. Łodzi
S ^ I n D b m i s j a ! p o w s z e c h n e g o  N a u c J t a n l Ś .

m m m m

■■■ o c 3 r Ł j ) O j s a 5 j E 3 i x r i E ! .  ' : .;s
9BV\ .1o r zitf ' i i ' j  w^diniwi ! th ¡ « y  :

Oddział Opełowy Wydz. Znprowjaqioianła Miasta przypomina niniejszym właś
cicielom, oraz rządcom domów o obowiązku dostarczania w specjalnie wyznaćżo- 
nym terminie, stosownie do roęrprządzenlai Magistratu X Ko9ijia.r/a,-Kządu na mia

nie
w u a *  \ r »  » - w  |  V  y  1 — w  j -  w  . .  j

do odpowiedzialności w drodye adminisfraćyjnej.

-saw!»<■'> II 'MIM B3AGIST&AT-

9 Joiiac Przyblakni ta\S'«S;
k k .............................

.iiałfldiinl i paszportem  na

1A  A  Aara. «a* am dyvaajr, gar-, i^rn -^rwróci
derab ,̂ futra, Uellsn  ̂ I roi«* nht i ĵl .Pacy*,
ęprzęty 4awe,-ff«ęj, najlepUJ, |

o,¡»on obcięty, jest do odobrtnU , 
S- yorljer.i.
Kmelowi skrad ł̂on« 

piszpórt p o l r f f T ł r «  Inne do-

6 , C f a n ó w f e i
i  A H a K l a  *̂ **e d<bo* Łodi/i. o i

. i » s

W W y  znla 
ry dom1WI i  . ..

. . . i .... kumenty, wyd ne w BrzęzlancU.
irzyn» zagoliit» p*-. 32S8—8

r t  niem iecki, w yd»»y w  AnłonI T
* Katarzyn» zazol>'b p*j

t> *l*-t ¡knftnl uKuWj paszport 
' 8  I i  nicmlcckl, w ydany w pm ioie

oficyna II w ĵicle, pteiwtie 
tro o* p ra w a

A l M eble
•mm mmmmmm

now e 
»przwł«)«, 

dz iw k i. PU trkow «k< KMl S30»;i0 mucki, cmi

,v* v jW Ogłoszeńl& Jm w & m
MlgWflfat— Wydział Zaprowjantbwania Miasta, niniejszym podaje do wiado- 

riiośćł, że sprzedaje ziemniaki bez ograniczenia, po cenie Mk. 15&— za korzec na
składach: - . -ir..; , ^  a»f

Jerzeq o  8 ,  O grodow a 2 8 ,  P r z e ja z d  9 2 ,  K anstanty*
n o w sk a  99 , K arolcw  (T ow arow a 32), o ra z  po Mk« 158.—
z a  k o r z e c  na s k ł .  P iotrk ow sk a  311, n a to m ia s t z iem n iak i n a
paszę w  cen ie  od Mk. 40.—  do Mk. 60.—  z a  kontoc.

-Mi
- 3
(i-i i.S

/ i
■ A O IS T R a t .

»■ Sprzedam
A A  iO A W iJlit #k^ f.rzyj- panu« pisząca, biegłe den», Iturlo, stóM krx»it>; Piotr-
m«|« *łndvi«n><, Cegiela jii> 64, Miodu ń» nnssynle, priflnie  ̂ knM-8ltiv 189, m.. 9. 92-;9'~6
Hotd W»X»«», pokd] M e. o'łj ć posad? w charakter;«, itia- U ebsfnA ranni' ż«u«biła p j fr
'Dnsya C&aikiel *ag«kU lc?tty- • yióttkł. • Łatkawe* oferty dl*r. O  port niemiecki, wydary w om
P  m ięte «Mtbowa, Wy^»rt| w  . J M.* w »dm. .Praca-. 832d-l Styir.anów. . tf-'0Pr-a
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